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Onegdaj, jako w Niedzielę Przewodnią  (v. s.). Naj- 
przewielebniejszydrsezywsz Arcy-Biskup W arszaw ski i 
Kowogieorgiewski, w assystencji Duchowieństwa P ra­
wosławnego, odprawiał Śtą L i t u r g i ę  w  Kościele Wol­
skim , a następnie na samym smętarzu odbył modły za 
d u sz ę  zmarłych. Na tem Nabożeństwie, które w wy­
żej wspomnioną Niedzielę odbywa się corocznie, i te­
raz pomimo niepewnej pogody, znajdowała się zna­
czna liczba pobożnych.___________

N o w in y  D w o b u . —  Z  P etersburga .—  W  dniu 2 0  
Kwietnia (2  b. m.), H rabia de Brieij, nowo zawierzytel- 
niony w charakterze Posła Nadzwyczajnego i Ministra 
Pełnomocnego N. Króla Belgów , miał zaszczyt być przy­
jętym na audyencji przez N. CESARZA, i złożyć J. C. MO­
ŚCI, listy swoje wierzytelne.______

N. PAN, mianować raczył Kawalerem Orderu Orła 
Białego, Radcę Tajnego Xięcia Gorczakowa, Posła Nad­
zwyczajnego i Ministra Pełnomocnego J. C. MOŚCI 
przy Związku Niemieckim, i N. Królu Wirtemberg- 
skim .

N. PAN. mianować raczył Kawalerem Orderu Stej 
A nny  ki: l e j .  Rzeczywistego Radcę Stanu Alexandra 
v. Krusenstern, Szambelana D w o ru j .  C. MOŚCI, i Za­
rządzającego Kancellarją Dyplomatyczną JO. Feldm ar­
szałka Xięcia W a r s z a w s k ie g o .

Rozkazem C e s a r s k im , p . o. Sędziego Appellacyjnego 
Królestwa, Laguna, mianowany został Radcą Kolle- 
gjalnym.

Podług urzędowych ogłoszeń, dochód z cełł w Cesar­
stwie, wynosił w r. 1851 w ogóle, kwotę rs. 30,529,927 
k. 8974.“ Z tych Komory cełł w Królestwie Polskiem, 
przyniosły rs. 1,407,039 k. 383/4.

Pojutrze, w obec Komissji Umorzenia Długu K ra­
jowego i delegowanych z Komissji Rządowej Przy­
chodów i Skarbu, odbędzie się w Banku Polskim, zaczy- 
nająC od godziny lOej z rana, włożenie do koła ig ie ln i- 
ków z numerami Certyfikatów Lit. A.; wystawionych 
w zamian za złożone w Komissji Umorzenia długu k r a ­
jowego Obligacje cząstkowe z pożyczki 150 miljonowej; 
oraz samo tychże Certyfikatów losowanie.

Bank p o l s k i ,  ogłosił drukiem W ykaz  szczegółowy 
numerów obligacji cząstkowych, których serje do spła­
cenia w dni« 3 b. m. wylosowane zostały. (Wykaz taki 
można przejrzeć w D rukarn i Kurjera.)

Onegdaj rozstał się z tym światem wmieście P iotr­
kowie, ś. p. Józef Górecki, b. Oficer b. W. P., pozosta­
wiając w głębokim smutku Zonę i troje Dzieci, oraz 
Rodzeństwo i licznych Przyjaciół.

W dniu 5 b. m., w dobrach swoich m. Kowalu, skoń­
czyła żywot doczesny ś .p .  M ałgorzata W aldorff V/oli- 
cka , w 73 roku życia, pełnego cnot i dobroci. Któż

z owych stron nie znał ś. p. M ałgorzaty, któż j ą  nie 
czcił i nie uwielbiał? ona była Matką biednych i sierot, 
przyjaciółką wszystkich, i przedmiotem szacunku li­
cznej znakomitego domu tego rodziny. Straciwszy uko­
chaną Siostrzenicę swoją Leokadję z Turów  Wolickę, 
rażona ciężką niemocą, zniosła cierpienia z Chrze-
śc ja ń sk ą  podległością Woli NAJW YŻSZEGO, a gdy po­
wołał j ą  do S ie b ie ,  błogosławiąc w żalu pogrążonego 
Siostrzeńca swego JW . JX. Kanonika Stobieckiego, 
który  z synowską troskliwością czuwał nad nią, u le­
ciała na łono Tego BOGA, podług którego Zakonu, 
żywot pędziła. Pozostały Bratunek, Krewni i Przyjacie­
le, w żalu pogrążeni, modły swoje zasyłają do P R Z E D ­
WIECZNEGO za spokój jej duszy!

Anna z Służewskich K azańska, przezywszy lat ób 
wieku, po krótkiej słabości, w dniu 19 Lutego r. b. 
rozstała się z tym światem, we wsi Zalesie, Gubernji 
Płockiej; o czem pozostała Córka, oddaloną hamiiję 
zawiadamia.— J. Z .

Józef Korzeniow ski, napisał dla teatru we Lwowie, 
nową sztukę, p. t . :  R eputacja  w m iasteczku. Jeszcze
jej nie grano.

Prace artystyczne młodego rzeźbiarza Henryka Szta- 
ilera, bawiącego obecnie w Rzym ie, robią tamże nad­
zwyczajne wrażenie. Powszechny odgłos o nim podnie­
ca ciekawość znakomitych osób i znawców, którzy z po- 
dziwieniem porównywają twory jego znajlepszemi 
rzym skiem i dziełami. Również odznacza się tamże a r ­
tysta malarz P. Łuszczkiew icz, a obrazy jego, jak A ka ­
demików Krakowskich X V  w ieku, gdzie przedsta­
wiona postać Kopernika, owego słońca tegoż stulecia, 
dalej XAinJana-Kapistrana, każącego na rynku w Kra­
kowie, i Ostatnie chwile Z ygm unta  Starego, uależą do
znakomitych utworów. Podobnież odznacza się i P. Mi- 
recki uczeń szkoły Szta tlera , a z prac jego wykonanych 
c y tu ją : Scene1 Czarnieckim  pod zamkiem Krakowskim  
kiedy mu dzieci znoszą kule, i Pożegnanie K azim ierza  
Mnicha, i  Zakonnikam i Kluniaku. P. Ko gen, pracuje 
nad obrazem kościelnym, przedstawiającym N. MARII;. 
Pannę z Dzieciątkiem JEZUS na ręku; P. Ptończyń- 
sk i  celuje w krajobrazach; P. Dembowski, znany już 
z swych rysunków do zabytków sztuki średniowiecznej 
(Alex: Przezdzieckiego), pracuje nad widokami, w któ­
rych także można wymienić jako odznaczającego się 
w tym rodzaju P. Ad: Gorczyńskiego; nakoniec w rzeź­
biarstwie odznacza się także i P. Rogoziński, który dał 
dowody talentu swojego w pomniku Sgo J aNA-K a n t e g o  
i popiersiu P iotra  Kochanowskiego. Ze zamiłowanie 
dla dzieł tego rodzaju, żywe i u nas obudzą zajęcie, naj­
lepszym tego dowodem jest to. że zaledwie ogłosiliśmy 
o nowo ukończonej pracy P. Kostrzewskiego, to jest o 
obrazie olejnym, przedstawiającym W nętrze kai czm y  
Krakowskiej, a który zatrzymaliśmy w Redakcji Kurje-



la ułatwienia Czytelnikom naszym, obejrzenia tej 
, a już do kilkadziesiąt przeszło, naliczyć może- 

sób które zwiedziły Redakcję dla oglądania tako-

Wczoraj w apartamentach J JW W . Stołypinow, w o ­
bec znakomitych Osób płci obiej, dała się słyszeć znana 
Artystka, Panna Jadwiga Brzowska, na fortepjanie. 
Dostojny bowiem Gospodarz, sam znakomity znawca i 
miłośnik muzyki, chętnie otworzył pole tej Artystce, dla 
złożenia przez n ią  dowodów talentu swego. Jednocze­
śnie także dali się słyszeć i Artyści nasi, przyjmujący 
w  tej muzycznej zabawie udział, to jest PP. Hornziel na 
skrzypcach, i Karasowski na wiolonczelli. Z dzieł ode­
granych, były następujące: Rondo-Capriccioso {de Men- 
delsohn-Bartholdy); Andante et Variations nadw apja-  
na  (Schumanna); Marche funebre Szopena) na wiolon- 
czellę (przez Kummera); Duo na motywa Don Juana 
(Wolffa et Vieuxtemps); Arja rossyjska  (Thalberga). 
Dzieła te wykonane zostały tak przez Pannę Brzowskę, 
która coraz bardziej przekonywa nas o swoim znakomi­
tym talencie, jako też i przez wymienionych Artystów, 
z powszechnem zadowoleniem słuchaczów; szczególniej 
też duet (z Don Juana), przeciągłe wywołał oklaski. 
Podczas gry na skrzypcach i wiolonczelli, towarzyszył 
na  fortepjanie P. Peszke, który także przyjął udział 
w wykonaniu dzieła Schumana.

W tych dniach wyjdzie z druku Powieść pod ty tu łem : 
Stoły wędrujące, napisana przez jednego z tutejszych 
literatów. O chwili wyjścia nieomieszkamy Publiczność 
zawiadomić.

Doświadczeni ogrodnicy utrzymują, że w tym roku 
będziemy mieli dostatek jabłek  i śliwek; skąpo zaś gru­
szek, czereśni i wiśni.

Osobom grającym wloterję Petersburgską  donosim, 
iż według otrzymanej przez nasza pośrednictwem Admi­
nistratora loterji klassycznej W.Sal wiana Jakubowskie­
go  wiadomości, Komitet Opiekuńczy Alexandryjskiego  
Instytutu wychowania biednych sierot płci żeńskiej wy­
znania Ewangelickiego, pragnąc skończyć w jak naj­
krótszym czasie ciągnienie 4-lelniej loterji, N a j w y ż e j  za­
twierdzonej na korzyść tegoż zakładu, przedsięwziął 
drugie ciągnienie, rozpocząć zaraz po świętach Wielka­
nocnych; skutkiem wszakże nieprzewidzianych prze­
szkód, zmuszony został ciągnienie to odłożyć do m ie­
siąca Października  lub Listopada r. b.; o czem w cza­
sie właściwym nieomieszka, szczegółowo donieść przez 
Kurjera Warszawskiego.

Jeden z uczonych fryzjerów Paryzkich  sądzi, że nie 
należy włosów obcinać, ani po dobrym obiedzie, ani 
w wielkiej słabości, (raczej na początku takowej), ani 
w czasie wilgotnym, albo zbyt zimnym.

Słysząc w tych dniach nowy utwór P. Felixa Jaroń- 
skiego, to jest walc ofiarowany Pannie Marji Białko­
wskiej, nie możemy pozostawić takowego bez wzmian­
ki, tyle bowiem podobał się ogólnie i powszechne zje­
dna ł  pochwały. W alc ten wyszedł w składzie nót P. 
Sennewalda  przy ulicy Miodowej Nro 481, i jest do 
nabycia.

H. dziękuje Hr: H. za odpowiedź na list.

Dla wiadomości W W . PP. Doktorów, donosim iż u- 
powszechniona i poszukiwana za granicą woda pod na­
zwą kohlensauers eisenwasser, przygotowanąjuż zo­
stała w Instytucie wód mineralnych Dra Struve  w 0- 
grodzie Saskim. Woda ta jako czysto-żelazna, bo za­
wierająca tylko dwu-węglan żelaza, rozpuszczony w ga­
zie węglowym, zaleca się skutecznością w chorobach 
właściwych.

Osoba, która bagatelę bezinteresownie i z szczerego 
serca, ofiarowała na cel dobroczynny, miała sobie za to 
nadesłaną ofiarę większej wartości; nieurażając się o 
to bynajmniej,  ale chcąc się przy czystości swych uczuć 
zachować, nadesłaną ofiarę rsr. 3, przeznacza dla Za­
kładu Sierot pod opieką Warsz: Tow: Dobroczynności 
zostających, z prośbą, aby strona ofiarująca, także tego 
za złe nie wzięła, boć to zawsze była ofiara na cel do­
broczynny przeznaczona.

Słychać ze wachlarz, nabędzie w świecie eleganckim, 
tej znaczenia potęgi, jakiej używa od wieków w Ka­
stylii. Mają go nosić Damy w lecie, tak jak używają 
m ufki w zimie.

Ozdobny plac przed wspaniałą Świątynią Ewangeli- 
cko-Augsburgskiego Wyznania, stopniowo ciągle przy­
ozdabiany, nowej nabierze okrasy. Onegdaj zasadzono 
w około takowego na połaciach od streny ulic Mazo­
wieckiej i Królewskiej, do 30 sztuk 10-letnich kaszta­
nów; wkrótce zasadzą resztę, i od nowo-utworzonej uli­
cy. Będzie to i ozdobą i korzyścią hygieniczną dla tego 
punktu miasta.

Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera od Pulcherji 
S. kop. 50, na światło przed statuą MATKI BOZKIEJ, 
przed Kościołem X X. Reformatów, na intencję, że ją  
BÓG wraz z synem ochronił  w nieszczęśliwym wy­
padku.

P. Talbot, którego udoskonalenia w fofografji dobrze 
są znane, wynalazł teraz s p o s ó b  rycia fotograficznego 
na blasze metalowej, drukować mogącej.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, po Kom: Wujaszek 
całego świata, przywołani zostali Wszyscy.

Pomimo powszechnych skarg  w Anglji na czas zimny 
i dżdżysty, targi nie podnoszą się, a to dla braku spe­
kulacji i przechodzących chwilowe potrzeby znacznych 
dowozów; cena teipszenicy  w Londynie o l  szyling o- 
bniżyła się. Targi tak prowincjonalne jak Szkockie i 
Irlandzkie, trzymają się lepiej. We Francji dla zna­
cznie zmniejszonej rezerwy mąki w Paryżu, targi we­
wnętrzne cieszyły się małem podwyższeniem. W  Ham­
burgu  i Hollandji, przy najlepszej opinji co do przy­
szłości handlu zbożowego, ceny dążyły ku poprawie.—  
Na naszej giełdzie z powodu wygórowanych żądań, tran- 
zakcje nie miały miejsca. Trzymający zboże, nie cisną 
się ze sprzedażą, a kupcy, mając zimowe zapasy na rę ­
ku, czekają pomyślniejszych wiadomości z Anglji. P rzy­
bywająca więc z Królestwa Polskiego pszenica, jeśli 
zimą na odstawę nie była sprzedana, idzie na spichle­
rze.—  Gdańsk, dnia 5go Maja 1853 r .—  Makowski, 
Kendzior et Comp:.

Z listów z Londynu na dniu 3 b.-m. pisanych, dow ia­
dujemy się, że ceny pszenicy  były znowu o 2 szylin-
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gi tańsze. Dowozy do Londynu  z zagranicy, wynosiły 
w zaprzeszłym tygodniu przeszło 28.000  kwarterów 
p s z e n i c y . _____________

A n g l j a . —  Znakomita większość, jaką  uzyskał gabi­
net przy głosowaniu nad budżetem, bardzo dobre na 
giełdzie zrobiła w rażenie.—  Wytknięto już miejsce na 
obóz pod Londynem; manewra trwać będą sześć tygo­
dni; dowodzić będzie Xiążę Cambridge. —  Kardynał 
W iseman  niedawno miał w sali giełdy zbożowej w Man­
chester, prelekcję, o wpływie sztuk pięknych na cywi­
lizację narodów; słuchaczów było mnóstwo tak Kato­
lików jak Protestantów, częste znaki najżywszego za­
dowolenia przerywały mówiącemu; Jego Eminencja 
radził założyć muzeum sztuki starożytnej, w któremby 
jednak nie kopje, ale oryginały zbierano. Dochód z pre­
lekcji przeznaczonym został na korzyść Instytutu wy­
chowania biednych w Salford . —  W roku  1835tym 
w pocztamcie Londyńskim  pracowało 1T50 ludzi,  i ci 
pobierali 113,052 iunt: szterl: rocznie; w 1852 praco­
wało 3,248 ludzi, i tym zapłacono 283,160 funt: szterl:; 
tak w ciągu lat 17tu, działania tego pocztamtu powię­
kszyły się. Jenerał-Pocztmistrz pobiera 2 ,500 funt: szt: 
pensji. (Schless: Ztg).

A u s t r ia . —  Król P ruski ma już wkrótce przy­
być do W iednia, i zabawić dni pięć. —  Przyjazd Hra: 
Rechherg do Werony, zrobił bardzo dobre wrażenie 
w Lombardji; spodziewają się ostatecznego uregulo­
wania zarządu tej p rowincji .—  Z A lexandrji donoszą, 
że budowa kolei żelaznej E gipskiej tak daleko postą­
piła, iż w tym jeszcze roku może ruch na tej kolei o- 
twartym zostanie. —  Koszta nadzwyczajne wojenne, 
jakie A ustrja  poniosła z powodu wypadków z 1848 i 
1849 r., rząd obliczył na 106 miljonów złr.—  Garnizon 
W iednia  występować będzie przed Wysokiemi Gośćmi. 
Dla zabawy tychże Gości, w zamku Laxenburg  dane 
będzie wielkie przedstawienie karuzelowe, walka K rzy­
żaków z,M uzułm anam i; do tego karuzelu należeć bę­
dzie tylko wyższa szlachta i niektórzy oficerowie. —  
Cesarz zatwierdził rozszerzenie miasta Wiednia  ku k a ­
nałowi Dunaja, pomiędzy Fisch  i Schottenthor. Ta 
nowa dzielnica obejmować będzie przeszło 150 pię­
knych domów, co może zniży cenę lokalów; w niej 
także wzniosą pomnik pamiątkowy. (Lloyd).

F ranc ja .  P aryż Ago Maja.—  Monitor ogłosił dziś 
dekret mianujący nowych Komisarzy policji po depar­
tamentach, którzy według nowych o urządzeniu Mini- 
sterjurn policji postanowień, mają zależeć od Prefe- 
kt°w* F rz^d ten można piastować wraz z innem i urzę­
dami, albowiem w owej liście spotykamy wielu Oficerów 
żandarm erj i ,  Merów, Adwokatów, Sędziów pokoju it. d., 
którzy obowiązki Komisarzy policji pełnić mają.— Utwo­
rzyło się ft} s*owarzyszenie dla obchodzenia Niedzieli i 
świąt; na j eg° czele stoi znany legitymista P. Olivier; 
wydał on odezwę do kupców i fabrykantów Paryża, by 
do stowarzys^niR przystąpili.—  Projekt przeniesienia 
zwłok Cesarza Napoleona /  ą0 gt. Denis, podał pier­
wszy Jenerał  Saubout, który żądał by ciało przeniesio­
no do S t. Denis, a serce zostawiono w grobie Kościoła 
Inwalidów; Marszałek Xżę Hieronim, sprzeciwiał się

temu rozdziałowi zwłok. Spór ztąd powstały rozstrzy­
gnął Cesarz oświadczeniem, że inauguracja grobu Ce­
sarza, odracza się do roku przyszłego.—  Mówią, że P. 
de Maupas zostanie Posłem, a Prefekt P ietri, Mini­
strem policji; Naczelnik zaś policji tajnej Ballesfier, ma 
zostać Prefektem policji.—  Inspektorowie Jlni policji, 
czasowi, wkrótce opuszczą Paryż, by zbadać stan k ra ­
ju i jego potrzeby; otrzymali oni instrukcje wprost od 
Cesarza. Podobno więcej takich Inspektorów miano­
wać mają, a wybierają do tego Senatorów i Radców Sta­
n u .—  Cesarz w tych dniach z własnej szkatuły roz­
kazał dać 3 ,000 fr. jakiemuś podoficerowi gidów , k tó ­
ry chciał wziąść dymisję, ponieważ nie m ógł wykazać 
koniecznego funduszu, by uzyskać pozwolenie do oże­
nienia się; we Francji bowiem podoficerowie pragnący 
się żenić, powinni wykazać fundusz własny 3 ,000 f ra n ­
ków. —  Wydawanie D ziennika Praw  we Ira n c ji,  
postanowione zostało roku 1793; od tego czasu po o- 
głoszenie Cesarstwa (roku 1852), zamieszczono w nim 
89,366 praw. Z tych: 3 ,402 odnosi się do ko n sty tu a n ­
ty; 2 ,078 do Zgrom adzenia Prawodawczego; 14.034 
do Konwencji; 2 ,049 do Dy rektorj atu; 3 ,845 do Kon­
sulatu; 10,254 do Cesarstwa; 841 do panowania Lu­
dw ika XV I I I  (od 1 Kwiet: 1814 do 19 Marca 1815); 
318 do S tu  dn i  i R ządu  tymczasoioego; 17.812 do Lu­
dw ika X V I I I  (od d. 25 Czerwca 1815); 15,801 do Ka­
rola X; 14,408 do Ludwika-Filipa; a 4,623 do Rzplitej 
po ustanowienie Cesarstw a.—  W chwili obecnej roz­
bierają w P aryżu, część gmachu przy ulicy Ś Ś .  J a c e n ­
t e g o  i M i c h a ł a , zamieszkałego przez Jakóba I I  (Stuar­
ta) po ustąpieniu z Angtji. Cała rodzina Stuartów , 
mieszkała w tym gmachu, a wiecie w zamku St. Ger­
main en Laye, gdzie Jakób I I  um arł d. 16 Wrześ: 1701. 
(Ostatni z rodziny Królewskiej Stuartów , K ardynałX żę  
Yorku, syn Kawalera de St. Georges z wnuczki Jana  
III,  um arł  w Rzym ie  roku 1807).—  Królową Róży 
w Nanterre, została tego roku Panna Ludwika Berne. 
(Wiadomo, że gmina Nanterre, wybiera co rok najcno­
tliwszą z swych dziewic, tę wieńczy w Kościele wień­
cem z róż białych  i obdarza kwotą 300 fr. na posag .—  
Margrabia Va/degamas (Donoso Cortes), Poseł H isz­
p ańsk i w Paryżu, rozstał się z tym światem. (Neue Pr: 
Ztog.—  Union.—  Jour: des Dćbats).

H i s z p a n j a .—  W dniu 27 z. m., przedstawiał się Kró­
lowej Pan Turgot, nowy Poseł Francuzki; w mowie 
swej zapewniał on Królowę o przyjaźni Cesarza Fran­
cuzów  dla H iszpanji i jej rządu; Królowa w podobnejże 
myśli mu odpowiedziała. (Indep: Belge).

Prusy. —  W dniu 4 b. m., o godz: 5tej wieczorem, 
przybył do Potsdam u  w towarzystwie swego syna Xię- 
cia Brabantu, Leopold Król Belgów. Król Pruski 
przyjmował go w banhofie; tego jeszcze dnia, Królowie 
przybyli do Berlina. W dniu 6 b. m., w zamku, danym 
był w sali rycerskiej wielki obiad galow y, na. st? 0-Sj„  
przeszło. W d. 9 b. m., Król Leopold miał edjec _e ^  
W iednia. Na wyraźne żądanie Króla , p0_

dawano mu w przejeździe, ani w ^ er înieX ^ flany c h .__
norów zwykle głowom koronowanymi o p ier^ 9za
Izby jeszcze zaledwo tydzień o b r a d o w
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Izba zajmuje się projektem do prawa o kolejach żela­
znych. (Neue Preus: Ztg).

W ł o c h y .—  Pomiędzy Parm ą  i Modeną zawarty zo­
stał układ o budowę kolei żelaznej z P arm y  do Pontre- 
moli; układ to ważny dla całych W łoch, albowiem na 
tej drodze największe na całcm półwyspie kilka mil 
rozległości mające pokłady węgla kamiennego, znajdu- 
ją s ię .—  W Turynie Izba zatwierdziła kredyt na za­
prowadzenie 4ch nowych linji telegrafów. (Lloyd).

Dnia 13 b. m., O jc ie c  Sty, _ P a p ie ż  P ju s  IX, zaczyna 
rok 62 życia swego. J e g o  Ś w ię t o k l iw o ś ć  urodził się 
dnia 13 Maja 1792 r.

R o z m a it o ś c i. —  Nie wchodząc, czy jak utrzymuje 
wielu pisarzy, Koptowie  są jedynemi potomkami da­
wnych E gipcjan , to zdaje się pewna, że rassa ta od cza­
sów R zym skich , to jest od A ugusta , nie mięszała się ze 
zdobywcami E gip tu . Pozostała ona czysta dzięki Chry- 
stjanizmowi, i nie przyjęła Islam izm u. Nie mogli Chrzc- 
ścjanie Koptowie, krzyżować się z A rabam i, a jakkol­
wiek uciśuieni i prześladowani, potrafili się wydobyć, 
znów dzięki Chrystjanizmowi, który ich na stopie wyż­
szej oświaty utrzymał. Tak Araby, jako i Turcy  i Ma- 
m ełucy, nie mogli się bez nich obejść, i wszelkie biura 
były i po części są dotąd w ręku Koptów. Jakkolwiek 
otoczeni pogardą, byli i  są zawsze w pewnym wzglę­
dzie przeważni, bo potrzebni. Nie Zyskała wiele na tem 
Wiara Chrześcjańska. Sekta bowiem EutyChesa, w iel­
ce się była w E gipcie  rozszerzyła, i Koptowie  są do 
dziś dnia jej zw olennikam i.—  W cieplarni 't/Tours, 
chloroformowano znaną roślinę mim osa pu dica . Ro­
ślina ta, która zwykle za dotknięciem liście opuszcza, 
po schloroformowaniu, dawała się z jak największą 
łatwością brać w ręce.—  Sławny Bacon z W er ulane, 
lubił bardzo p ie rn ik i. Gdy jakiś pół główek dziwił się, 
że tak wielki filozof, lubi tak pospolity przysmak, B a­
con  rzekł: »Alboż to tylko dla głupców pszczoły miód 
robią?” —  Gdy pewnej złośliwej Panny zapytano, jak 
się jej podobał przedstawiony młody elegant, odrzekła: 
»Bardzo przystojny, tylko go tw a rz  szpeci.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bronikowski R afał Oby: z Żychlina nr 603; Baillc Adilas Obyw: 

z P a ry ż a  nr 613; Czerwiński RadcaKoleg: z M oskwy nr 634; Igńa- 
towski Rom: L ekarz z Ciechocinka nr 472; Kossecki Stan: Ob; z G ra ­
bow a n r !3 4 7 ; M oraw ski Konst; Oby: / .Trzcianki n r 584; T o rk u łł 
Konst: O b y :zP ię tn a  n r5 8 1 ; Tarnow ski Adam Oby: z Bolimowa nr 
601; W oroniecki Jerem iasz X żę z Huszlew a.

W yjechali:  G urow ski Mik: Hr. do P io trkow a; S trakow ska Jo­
anna Zona Rz: Rad: S. do Ems.—  Demidow Paw : Rad: S tanu do 
W łoch; Koschmidcr A lbert Urzęd: Konsulatu Pruskiego w  W a r ­
szaw ie, o P rus; Rzew uska Konst: Itr. do Petersburga; Zam oyscy 
S tan isław  i V ład: Hr. do Maciejowic.—  Btociszewski Lud: Oby: do 
Opola; Bieńkowski Stefan, i Czarnowski Józ: Ob: do Dembska; G ór­
scy Stan: i Juz. Oby: do W oli Pękoszcw skiej; Mielżyriska M arjanna 
H r., i I otu ic a eressa Hr. do Obór; Rostw orow ski Joachim Hr. do 
P ruszyna; Zaborow ski Ign: Oby: do Zalesia.

D O M IE S iB in A ,
Ż ądaną je s t dzierżaw a HOTELU lub IM IHl Zajezdne­

go w  W arszaw ie , od Sgo Jana r . b. Ktoby m iał tak o w y  do w y ­
dzierżaw ienia, raczy  zostaw ić sw ój adres w  domu Sukcessorów  
Szteka p rzy  ulicy Podw al pod ! \r  505, u S tróża Jana.

Potrzebny j est GOllZELMAXY, zarazem  i PI*VQ- 
J 1 znaczny ch d" l)I1 w  Gubernię K ijow ską. Posiadają­

cy  dow ody dostatecznej do tego kw alifikacji, oraz św iadectw a 
dobrej koodnity, zgłosi się z takow em i do W łaściciela domu Nr 
705 p rzy  ulicy Leszno.

^ s t  do sprzedania razem  lub częściowo, kilkanaście korcy ZE- 
^  . i " "  , ’ do w ysypyw ania Kręgielni lub do w m urow a­

nia K otłow , korzec po kop. 75. W iadomość p rzy  ulicy E lekto­
ralnej N r 793, w D ystrybucji Tabaki.

MIESZKANIA familijne i kaw alerskie , z meblami lab 

» ^ ™ T w » « V a S ta l l ’ ° d S =° Jana do w ynajęcia. Tudzież
^  \  i L V  Jy l °w aró w , Stajnie i W ozow nie,w  domu N r  626, obok Poczty.

s  r  1 do w ynajęcia każdego czasu, w  do­
mu W . Dmuszewskich przy ulicy W ierzbow ej pod Nrem  473 e. 
W iadomość w  Składzie W in i T ow arów  Kolonialnych

|n i a  NAUK POCZĄTKOW YCH m U lT y c h ' ^ ^ *  ś w i a d i j
£C tw o  dobrego prowadzenia się, może znaleść pomieszczenie n a ?  
«*wsi, w  domu O byw aielsk im  o 12 mil od W arszaw y  w P o w ie -£  
j k i c  Łukow skim , i w  tym  celu zgłosi się pod N r 1072 przy u licy j? 
gjK rólew skiej, przy Kościele Ewangielickim , na tsze  piętro , o d g  
^dziedzińca, gdzie uapis na drzw iach, a to od 9ej z rana , i od 4 e j§  

5ej po południu.

DO BR A Dąbie i Stok, w  Okręgu Brzeskim Gub: W arsz : po­
łożone, do SSrów  Zagajew skich należące, sprzedane-zostaną w  dro­
dze działów ', w  d. 6 /16  Maja r. b. o godz: 5 po południu, w  Sali 
posiedzeń W ydz: 111. T ryb : Cyw: Gub: W ars* : w W arszaw ie. W a­
runki przejrzeć można w  Kancel: P isarza  tegoż W ydziału , lub u F e- 
lixa Zielińskiego A dw okata, sprzedaż popierającego, przy ulicy Śto- 
Jerskiej pod N r 1789 zamieszkałego.

Podaję do Publicznej wiadomości, że duia 5 (17) M aja 1853 r ., 
rozpoczynając od godz: lOej z rana i w  dni n a s tę p n e  tu  w  mieście 
P io trkow ie , na mocy decyzji .IW . Radcy S tanu P rezesa T rybu- 
C yw il: Gub: W arszaw skiej w Kaliszu, dnia 14 (26 ) M arca r. b. 
za N r 1671 mauu: w ydanej, sprzedaną zostanie pozostałość spad­
kow a po niegdy zm arłym  Antonim Tychy, spisem inw entarza obję­
ta , składająca^ się z G arderoby, Bielizny, Pościeli, Mebli, Bibljo- 
tek i, Miedzi, Ż elaza, Blachy, Szkła, F ajansu , Sprzętów  domo­
w y ch , gospodarskich, kuchennych i tym  podobnych innych przed­
miotów, a to zaraz za gotow ą zap ła tę .—  St: M arkowski, Rejent. 

— ~ W  domu N r 1 345a, przy ulicy Sto-K rzyzkiej,
z powodu w yjazdu, są  do sprzedania dwa KONIE 
gniade rosłe , anglezowane, za bardzo um iarkow a­
ną cenę. W iadom ość u S tróża domu P io tra

O dw ołując się do poprzednich ogłoszeń, \v K urjerze W a rJ  
ijszawskim zamieszczonych, mam honor zawiadomić Szan: P u- 
jbliczność, iz sprzedaż cząstkow a W M IH  węgierskich, oraz in-j 
•aych gatunków , zacząw szy od butelek 6, odbywa się nadal 3' 
Jdni w  tygodniu, t. j. W to rek , C zw artek  i Sobotę, w y jąw szy  doi1 
jśw iąteczne od godz: 2 do 7 wieczorem, w  jednym  ze składów! 
[moich pod Klasztorem X X . Bernardynów . Wchód do Składni 
(przez bram ę obok ° d i'~ I7_ T  r  o d 11 z y K ir kom.
X V W .N S A V ^ y * W 'V (,.V.'«>.VV. 1 _____

Z powodu w yjazdu, do odnajęcia az do 1 W rześnia r. b., przy 
ulicy K rako-Przedm : pnd N r 369, na dole, 4 ry  POKOJE 
duże, umeblowane, w raz  z Przedpokojem i Kuchnią. W iadom ość 
n P . W ergi F a rb ia rza  w  tytuze donta.

Z  powodu w yjazdu, do w ynajęcia od 20 Maja do Ś. M ichała, 
MIESZKAŃ** z meblami, składające się z 2eh Pokoi i 
Przedpokoju, na dole, p rzy  ulicy K rólew skiej, w  domu P. Mal- 
homme. W iadomość na miejscu, u S tróża.

Dziś rano ciepła stopni 6. W czoraj w południe stopni 6.
Dziś rano w ysokosc w ody na W ille  stóp 10 cali 2.
T EA T R  ROZMAITOŚCI. Ju tro , lsz y  raz  P o w ró t M aryna­

rza . Z  w ielkiej chm ury m a ły  deszcz. Gapiątko.

W  D rukarni K urjera  W arsz :.—  W olno drukow ać. W arsz aw a  d. 28 Kwietnia (10 Maja) 1853 r .—  Cenzor, F . Sobieszczaiiski.


